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Skargi do sądu będą tańsze
POSTĘPOWANIE ADMINISTRACYJNE | Wnosząc do sądu
skargę na decyzję fiskusa, zapłacimy mniej niż do tej pory.
Wpis powinien być bowiem obliczany jedynie od spornej
kwoty

redaguje Przemysław Wojtasik z zespołem, www.rzeczpospolita.pl/dobra_firma, 
telefon 022 463 04 86, faks 022 463 00 07, e-mail: p.wojtasik@rp.pl, 
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ANNA WOJDA

Tak wynika z orzeczenia NSA
z 21 stycznia 2008 r. (I GSK
2039/06). Podobnie zdecydo-
wał też NSA w uchwale z 28
stycznia 2008 r. (I FPS 7/07; pi-
saliśmy oniej w„Rz” z29 stycznia
br.). Sąd stwierdził, że wsprawach
podatkowych o tym, od jakiej
wartości ustalany jest wpis sto-
sunkowy, decyduje kwota spor-
na. Doobliczenia wpisu przyjmu-
jemy zatem tę część zzaskarżonej
decyzji podatkowej, co do której
się nie zgadzamy. Jeśli zobowią-
zanie określone wdecyzji wyno-
si 60 tys. zł, a my kwestionujemy
tylko 5 tys. zł, wpis powinniśmy
zapłacić odtej drugiej kwoty.

Praktyka była różna

Nie zawsze jednak było to ta-
kie oczywiste. Do tej pory sądy
nie były jednomyślne. Jedne
uważały, że postawą obliczenia
wpisu stosunkowego (pobiera-
nego w sprawach, w których za-
skarżane są należności pienięż-
ne) jest kwota wynikająca z kwe-
stionowanej decyzji. Dla podatni-
ków było to bardzo niekorzystne.
Jeśli bowiem nie zgadzali się tyl-
ko co do części kwoty (np. decy-
zja dotyczyła 250 tys. zł, a przed-
siębiorca kwestionował tylko
25 tys. zł), wpis itak musiał zapła-
cić od250 tys. zł. Wtym wypadku
wynosił on2,5 tys. zł. Gdyby płacił
go od spornej kwoty, wyniósłby
zaledwie 750 zł. W kieszeni
przedsiębiorcy zostałoby za-
tem1750zł.

Winne jest rozporządzenie

Sądy – twierdząc, że podatnik
musi płacić wpis odcałego zobo-

wiązania podatkowego –powoły-
wały się narozporządzenie Rady
Ministrów z 16 grudnia 2003 r.
(DzU z2003 r. nr221, poz.2193 ze
zm.). Mówi ono, że wpis stosunko-
wy uzależniony jest odwysokości
należności pieniężnej objętej za-
skarżonym aktem (>patrz ramka).
Zdaniem sądów, gdyby przyjąć
inną zasadę, a więc że wpis obli-
czany jest tylko od zakwestiono-
wanej przez przedsiębiorcę kwo-
ty, sąd musiałby zbadać skargę
pod względem formalnym już
na samym początku i ustalić, ile
podatnik zapłacił.

Korzystne stanowisko

Zdarzało się jednak, że sądy
zgadzały się, by podatnik uiszczał
wpis jedynie odkwestionowanej
przez niego części zobowiązania
podatkowego. Twierdziły, że sko-
ro wysokość wpisu zależy
odwartości zaskarżanej kwoty, to
należy podać kwestionowaną
przez podatnika wartość iodniej
obliczyć należną opłatę. Zwłasz-
cza że w wielu wypadkach spor-
na jest tylko część zobowiązania
wynikającego z zaskarżonej de-
cyzji. Brak jest zatem jakichkol-
wiek powodów, by przedmiot za-
skarżenia stanowiła cała wyso-
kość zobowiązania podatkowe-
go, skoro podatnik kwestionuje
tylko jego część. 

Wątpliwości rozstrzygnięte

Uchwała NSA powinna roz-
strzygnąć pojawiające się do tej
pory wątpliwości. Sąd odpowie-
dział naskierowane doniego py-
tanie dotyczące problemu zusta-
leniem wysokości wpisu. Podat-
nik kwestionował decyzje doty-
czące VAT. Określały one zobo-

wiązanie podatkowe na48 tys. zł,
przedsiębiorca zaś nie zgadzał się
tylko co do niecałych 18 tys. zł.
Wnosząc skargę do wojewódz-
kiego sądu administracyjnego,
zapłacił wpis jedynie od spornej
kwoty. Sąd wezwał go douzupeł-
nienia wpisu. W efekcie sprawa
trafiła przedNSA. Ten stwierdził,
że wysokość wpisu należy obli-
czać napodstawie kwoty zakwe-
stionowanej wskardze.

Ilość spraw
może wzrosnąć

Sądy powinny teraz ujednoli-
cić zasady ustalania wpisu sto-
sunkowego. Sytuacje, kiedy róż-
nicowały wysokość opłaty, nie
powinny się już zdarzać. Może
mieć to praktyczne przełożenie.
Nie można wykluczyć, że w są-
dach administracyjnych przybę-
dzie spraw. Wysokość wpisu była
bowiem czynnikiem ogranicza-
jącym dostęp dosądu. Przedsię-
biorców nie zawsze było stać
naopłacenie wpisu odcałej kwo-
ty wymienionej w decyzji,
zwłaszcza że często były to setki
tysięcy złotych, a czasami nawet
miliony. Wysokość wpisu wpły-
wała zresztą na inne wydatki:
opłacenie adwokata, radcy
prawnego lub doradcy podatko-
wego, który przygotowywał skar-
gę. Miała też wpływ na wysokość
wpisu od skargi kasacyjnej wnoszo-
nej doNSA. Wynosi on bowiem poło-
wę wpisu od skargi, nie mniej
niż 100 zł. Jeśli zatem od skargi
dowojewódzkiego sądu admini-
stracyjnego wpis (liczony odcałej
kwoty wynikającej zzaskarżonej
decyzji) wynosił3 tys. zł, odskargi
do NSA wyniesie 1,5 tys. zł 
(razem 4,5 tys. zł). Gdyby był li-
czony od wartości zaskarżonej
kwoty, to zakładając, że odskargi
do sądu administracyjnego wy-
nosił np. 1,2 tys. zł, od skargi
do NSA podatnik zapłaciłby go
wwysokości600zł, co razem da-
je1,8 tys. zł.

Przy skardze kasacyjnej wpis również liczony
jest tylko od kwoty, której dotyczy skarżony
wyrok WSA, i zależy od tego, czy zaskarżany jest
w całości, czy tylko w części. NSA zwraca uwagę
m.in. na to, że zmuszanie podatników
do uiszczania wpisów od skarg od całej
należności pieniężnej objętej decyzją organu
podatkowego (tj. od całej określonej w decyzji
kwoty zobowiązania podatkowego) byłoby formą
nieuzasadnionego blokowania obywatelom
dostępu do drogi sądowej. Jednoznaczne
wyjaśnienie wskazanych wątpliwości należy
uznać za pozytywne, gdyż przyczyni się
do zredukowania niepotrzebnych sporów
formalnych związanych z wysokością
uiszczanego wpisu, które do tej pory toczyły się
przed sądem. To z kolei przyśpieszy proces
merytorycznego rozpatrywania zarówno skarg
na decyzje organów II instancji, jak i skarg
kasacyjnych. 

>ZDANIEM EKSPERTA

NSA ostatecznie rozwiał wątpliwości dotyczące
zasad obliczania wpisu stosunkowego zarówno
od skargi wszczynającej postępowanie
przed sądem administracyjnym, jak i od skargi
kasacyjnej. NSA stanął na stanowisku
korzystnym dla podatników. Jego zdaniem
wartością przedmiotu zaskarżenia, od której
pobierany jest wpis sądowy, nie jest cała kwota
zobowiązania podatkowego określona w decyzji
organu podatkowego II instancji, lecz tylko ta jej
część, której prawidłowość naliczenia jest
kwestionowana przez skarżącego. 
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wartość przedmiotu zaskarżenia wysokość wpisu stosunkowego

do 10 000 zł 4 proc. wartości przedmiotu zaskarżenia, ale nie mniej 
niż 100 zł

ponad 10 000 zł do 50 000 zł 3 proc. wartości przedmiotu zaskarżenia, ale nie mniej 
niż 400 zł

ponad 50 000 zł do 100 000 zł 2 proc. wartości przedmiotu zaskarżenia, ale nie mniej 
niż 1500 zł

ponad 100 000 zł 1 proc. wartości przedmiotu zaskarżenia, ale nie mniej 
niż 2000 zł i nie więcej niż 100 000 zł

>Ile trzeba zapłacić w WSA

Sprostowanie

W DF z 21 lutego br. znalazła się błędna informacja dotycząca
terminu składania informacji podsumowującej
o wewnątrzwspólnotowych nabyciach/dostawach towarów 
VAT – UE. Składa się ją do 25 dnia następnego miesiąca, ale nie
za okresy miesięczne, lecz kwartalne. Czyli najbliższą trzeba
przesłać do 25 kwietnia. Czytelników za pomyłkę przepraszam.

—Anna Wojda

>WYGRAJ KSIĄŻKĘ | KONKURS DLA CZYTELNIKÓW dF

Dziś nagrodą jest książka Ryszarda Kubac-
kiego Leksykon podatku dochodowego
odosób fizycznych w2008 r.Otrzyma ją trzech
czytelników, którzy uważnie przeczytają dzi-
siejszą DOBRĄ FIRMĘ ipierwsi prawidłowo
odpowiedzą nanastępujące pytania:
∑ Czy trzeba płacić PCC przy zmianie
umowy spółki cywilnej?

∑ W którym momencie zaliczamy karę
umowną do przychodów? 
∑ Czy odpisy amortyzacyjne od samo-
chodu osobowego można w całości zali-
czyć do kosztów uzyskania przychodów?
Odpowiedzi prosimy przesyłać naadres:
r.przybysz@rp.pl. Nazwiska zwycięzców
podamy w poniedziałkowej DOBREJ
FIRMIE. Nagrody ufundowało Wydaw-
nictwo Unimex.
Konkurs z poniedziałku 25 lutego 
wygrali:
∑ Adrian Kostecki, Sokołów Małopolski
∑ KatarzynaWojtowicz, Kraków
∑ Jan Bożek, Prudnik
Wnagrodę otrzymają książkę Połączenia
spółek – prawo, rachunkowość, podatki
ufundowaną przez Wydawnictwo Difin.

Gratulujemy! —awoj.

>CZYTELNICY PYTAJĄ dF ODPOWIADA 

∑ Czy mogę w jakiś sposób zrekompensować sobie to, że
kupując samochód osobowy odliczę tylko 60 proc. podatku
naliczonego?

Zasadniczo tak, ale pod warunkiem że cena nabycia auta nie
przekracza równowartości 20 tys. euro. 

Rekompensata jest możliwa, ale nie w VAT, tylko w podatku
dochodowym, i nie jednorazowo, tylko poprzez wliczenie
pozostałej, tj. nieodliczonej części VAT do wartości początkowej
samochodu, od której czytelnik będzie dokonywał odpisów
amortyzacyjnych. 

Zgodnie z art. 86 ust. 3 ustawy o VAT przy zakupie
samochodu osobowego podatkiem naliczonym jest tylko 
60 proc. VAT wynikającego z faktury, nie więcej jednak niż 6 tys.
zł. To oznacza, że pozostała część tego podatku nie jest
podatkiem naliczonym. Nie przeszkadza to jednak w zaliczeniu
jej do wartości początkowej auta. Zgodnie bowiem z art. 22g
ust. 3 ustawy o PIT (i odpowiednio art. 16g ust. 3 ustawy o CIT)
do ceny nabycia środka trwałego wlicza się m.in. VAT, 
który nie stanowi podatku naliczonego. Cena nabycia to
wartość początkowa samochodu, od której czytelnik będzie
dokonywał odpisów amortyzacyjnych, wrzucając je w koszty
uzyskania przychodu.

Czytelnik musi jednak pamiętać o innym ograniczeniu – nie
wrzuci do kosztów tych odpisów amortyzacyjnych, które
będzie naliczał od wartości początkowej (ceny nabycia)
przewyższającej równowartość 20 tys. euro (według średniego
kursu NBP z dnia przekazania samochodu do używania). Tak
wynika z art. 23 ust. 1 pkt 4 ustawy o PIT i art. 16 ust. 1 pkt 4
ustawy o CIT. Może się więc zdarzyć, że czytelnik nie będzie
mógł jednak zrekompensować sobie tej części VAT, której nie
odliczył od swojego podatku należnego. 

>PRZYKŁAD

Pan Jan kupił w połowie lutego br. samochód osobowy za 
87 840 zł, z czego VAT wynosił 15 840 zł. Pan Jan mógł
odliczyć maksymalnie – jako podatek naliczony – 6000 zł.
Pozostałe 9840 zł VAT wliczy do wartości początkowej
samochodu, od której będzie dokonywał odpisów
amortyzacyjnych. Jednak nie wszystkie odpisy wliczy w koszty
uzyskania przychodu. Dla celów amortyzacyjnych bowiem
wartość początkowa auta wyniesie:
87 840 zł – 6000 zł = 81 840 zł
Pan Jan przekazał auto do używania 19 lutego br. Tego dnia
średni kurs euro w NBP wynosił  3,5793 zł. To oznacza, że pan
Jan może wliczać w koszty odpisy amortyzacyjne obliczone od
wartości 71 586 zł. Odpisy ustalone od pozostałej części ceny
nabycia (10 254 zł) nie będą kosztem uzyskania przychodu.

—k.j.

Niecały nieodliczony  VAT 
wrzucisz w koszty


